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Aresztowanie
WARSZAWA, d, 15.10 (Tel. wł.) 

Zw. Lud. Nar. wydrukował streszcze­
nie icterpthcyj, »głoszonych w ostat- 
nich czasach w Sejmie. Ulotkę 
a tym nnterjałem zatytułowano

Doradca
WASZYNGTON, 15.10 (Tel. wł.). 

Pisma donoszą, te p. Charles Devey, 
który udaje s ę w najbliższych djJsob 
do Polski, jako doradca findcsoay, 
cieszy s»§ wielkiem «^ufaniem sekre­
tarza skarbu, Melb,un, jako świetny 

Prasa zagraniczna ;

ulotki Z. L.-N.
„W »tronie Konstytucji i Prawa“.

W CMS»e druku zjaw h się w dru­
karni policja i część gotowego jut 
nakładu w >Ioáci około 2000 egzem 
brzy oblity U arfsrtcm.

finansowy.
współpracownik. Jako kierownik dzia­
ła podatkowego p. Dev^y odznaczał 
się Wielką itnujomością rzeczy, zwłasz- 
osa w sprawach walutowych.

Ttfkte jeat wielb ą jego znaiumcśd 
jako finansowego doradcy prawnego,

> pożyczce dla Polski.
WARSZAWA, 1510 (Tel. wł). 

Cała prasa austrjacka. czeska i nie 
miecka omawia sprawę uzyskania po­
życzki amerykańskiej przez Polskę, 
widzi w tern sukces Polski, która

uzyskuje tą drogą środki dla swej 
polityki inwestycyjnej na wielką 
skalę.

Prócz tego budzi wielki dowód 
zaufania Ameryki i triumf rządu p. 
Piłsudskiego.

Protest emigracji litewskiej.
RYGA, 15.10 (Tel. wł ). Na ze­

braniu emigrantów litewskich w Ry­
dze wygłoszono szereg przemówień 
w sprawie obecnej sytuacji wewnętrz­
nej Litwy.

Przyjęto następnie pon»żej podaną 
rezolucję:

„Zebrani robotnicy litewscy 
i uchodźcy z Litwy zwracają się 
do rządów wszystkich demokra 
tycsnyoh państw, a w szczególno­
ści do Mm. Spraw Zagranicznych

Prńjtw Bałtyckich z uiiiną prośbą 
bojkotowania i;Siystowskiego rsą- , 
du Waldern «rss* — Smeteny, któ­
ry stssujo tenor, jako system rzą­
dowy, t całą Litwę zamienia w 
wiçz’enie» dla robotników inteli 
gcncji.

Wszelkie stosunki obcych państw 
z obecnym trądem Litwy uniemo 
zEwiają i niszczą w ten sposób 
nadzieje Narodu Litewskiego, któ­
ry prowadzi c ętką walkę o wol­
ność Litwy,

Kasyno gry w Gdyni.
GDYNIA, 15 10 (Teł. wł). Magi 

straí nťasta Gdyni otrzymał propo­
zycję grupy przedsiębiorców z War­
szawy w sprawie otwarcia w Gdyni 
Kasyna Gry.

Rada Miejska pizychyliła się do 
tego wniosku i poleciła Magistratowi 
wszcząć kroki w celu urzeczywistnie­
nia tego planu.

Jak uratowano „Dziewczę Amerykańskie“
PARYŻ, 15.10 (TJ. wł.) Dzien­

niki przynoszą scc&egóły, jak u ato- 
wano samolot „Dziewczę Amerykań 
akie”, na którym miss Eider pragnę­
ła w towarzystwie kapitana Helde- 
mr.na dolecieć do Europy.

Szczegóły te są nnstępirąoe:
Wczoraj popol. radostao^e angul 

akie, położone aa wybrzeżu otrzyma 
ly taki radjotelefon.

„Holendemki transportowiec naf­
towy uratował samolot „Dziewczę 
Ameryki“ wraz z załogą. Podczas 
ratowania samolot icsUł zaifcfcoso-

Sensacyjna ucieczka

ny prisez ogień. Pasażerów wj - 
oadztJiy na brzeg w Azorach. 
Spotkaliśmy i^mokt na Oceanie 
ns 43” długości i 43° szerokości“.

Z dalszych snozególów wynika, 
że ssmolot opuścił u.ę na morze 
z powodu uszkodzę* b rur doprowa- 
dzających ołi^ę-

Miejsce, w którem opuścili się 
lotnicy położone było o i/i drugi od 
Ameryki do Europy. Ozręt, który 
uratował lotników szedł z Amsterda­
mu do jednego z portów na Florydzie.

Czang-Kaj-Szeka.
LONDYN, 15.10 (Tel. wł). Dzien­

niki amerykańskie podają sensacyjną 
wiad mość o ucieczce b. generahssi 
musa armji chińskiej południowej 
Czang-Kaj-Szeka który wia>. z żoną 
i kilku wiernymi żołnierzami w prze 
braniu studenta uciekł do St Zjed­
noczonych, na pokładzie francuskie­

go statku, jadąc 3 cią kiasą.^Przed 
tein wysłał do New-Yorku olbrzymie 
skarby państwowe rządu rewolucyj­
nego Południowych Chin.

D denniki amerykańskie podają, 
że Czang Kaj Szek utrzymuje miej­
sce swego pobytu w tajemnicy, aby 
chińscy rcwolucjonyści nie wywarli 
na nim swej zemsty.

Pekin był poważnie zagrożony.
LONDYN, 15.10 (lei. wł,;. Agen­

cja Reuters donos*, że Pekin przed 
paru dniami był poważnie zagrożo­
ny. W mæLii ie roaeiifeły się pogłoski 
o lupalc jj porażce wojbk północnych. 
Pogłoski te były spowodowane przez 
ukazanie się wojsk prowincji wschod­
nich, mający na celu prserwanie linji 
komunikacyjnych armji północnej,

Jedna z tych dywisji, której po­
lecono wykonanie togo planu, nietyl- 
ko, że przerwała linje kolejowe 
i tnisaczyła mjsty i drogi; ale zna­
lazła się niepostrzeżenie w odlegiośoi 
20 mrl od Pekinu.

Nadejście sdnych posiłków Armji 
Północnej, odrzuciło nieprzyjaciela.

Zmu na posła Mńi^ w Pladze kłiiiiij.
PRAGA, 15.10 (Tel vd.) Wczoraj 

o godz. 10 wiecz. dokonano zama­
chu na posila Albańskiego Zena B łku 
w jednej z kawiarni.

Zamachu dokonał student ałbań 
ski, od 3-oh dni bwiąay w Pradze 
który szodł ca posłem krok w krok

i dal doń 2 »tisaiy a odległości paru 
kroków.

Pos ł padł ( iężco raniony i w 
parę chwil po tern ?marł w szpitalu. 
Morderca 18 letui Aldiwkt Bubi od­
dał s'ę sam w ręce policji, tłomacząa 
krok swój tym, że chciał udaremnić 
zdradę Beka na rzecz Jugoshwji.

Lot Ameryka—Kopenhaga odwołany.
LONDYN, 15-10 (Tel. wł.) Panna mość o nieudałym locie panny Elder 

Grayson, htóra zamierzała odbyć lot zaniechała swego planu i lot swój 
New York — Kopenhaga, pa w i a do- odwcłŁłe.

dniach po synu swym, który przed 
laty wyemigrował do Am ryki, wiel­
ki spadek w sumie 5.030.000 doi.

Pasterz otrzymał spadek 5,000,000 doi
BYDGOSZCZ, 15.10 (tel. wł.).

Prass tutejsza donosi, że we wsi Wy­
rzyska, jeden z pastorzy tamtejszych, 
nazwiskiem Kaltt, otrzymał w tych

Kai. Piłsudski Mliii di iipu aoj odwMiii Oiia S«. i wat talioMii.
WARSZAWA, 15.10 (Tel. wł.). 

Prasa stołeczna podoje wizdomeśc, 
że w czzsie od 20 listopada do 10.XII 
pramjer mmzdek Piłsudski ma za­
miar wyjechać do Rzymu, gdzie od­
wiedzi J. Świątobliwość Ojca Świę­
tego i pozna się z p. Musuolinim.

„Gazeti* Poranna WarszawEka” 
prdająo tę 'rMilonrnśd, ci*opatrujn ją

komentarzem, że „nie mogliśmy spraw­
dzić czy wiadomość ta odpowiada 
prawdeidj «1« w istocie rzeczy nie 
j^st n.emotliwa ze względu na sto­
sunki, które wiązały marszałka Pił­
sudskiego z obecnym Papieżem, za 
ozvów, gdy dzisiejszy Ojoie. Świę­
ty był u nas Nuncjuszem Pap: >s- 
kim,*

Serce Kościuszki spoczme w Warszawie.
WARSZAWA, 15.10 (tel. wł.), 

Y/cácraj wieczorem przejechały pracz 
gr&nicę polsko-czeską w Piotrowi­
cach 13 ue wagOLÓw towarowych 
i 1 osobowy, wiosąoy zbiory Ra- 
pen v.llaki č i urnę z sercem Kościuszki.

Pociąg ten stenie dziś w War- 
zawie o g. 12-ej w nocy.

W po' iedz;ałek odbędsie się uro­
czyste p «witanie i przeniesienie sorca 
Naczelnika Narodu Polskiego na 
miejsoo jego wiecznego spoczynku.

W uroczystościach tych weźmie 
udział duchowieństwo, ^wojsko, rrąd 
i reprezentanci społeczeństwa.

Echa rajskiego wieczorku sowieckiego 
w „Sielance.“

WARSZAWA, lb.10 F(Toi. wł.) 
Wskutek znanego rajskiego wieczor­
ku dyplomaty sowieckiego w knajpie 
pud miejskiej w Warszawie „Sielan­
ce*, gdzie rozrzucał hojnie pieniądze 
—sowieckie, attaché wojskowy pan 
Uljanow zq czyn swój otrzymał ust

ry monit & kom. iud. dla Spraw 
Zagr. w Moskwie.

W okólniku swym KomLarjat pi« 
SB?, ze podobí e ekscesy mussą £byó 
surowo karcone, gdyż służą one po­
tem jako atut sferom i polityce bur« 
żuazyjiiej.

Lii uuliuDUw iiedylu na tuli! mieidaiia ďaai
ÜOiPIHliniHi KlöiOWßOO.

WARSZAWA, 15.10 (tel. wł.). 
Biik Gospodarstwa Krajowego zde­
cydował si$ na uruchomienie nowych 
sum w wygokeśń 100 milj. kredytu 
na ele budowlane.

Suma ta będzie wpłacona do 
Banku zo skarbu państwa ratami 
wskutek czego Bank też reałiżowżi

będzie kredyty stcpuiuwo według 
pewnej kolejności, mając na wzglę- 
dsie uajpiluicj\ze potrzeby.

Przedewsaystkiem uwzględnione 
będą potrzeby W ar ssawy i Ładzi, 
a następnie miast zniszczonych przez 
Wojnę,

giełdy Warszawskiej
WARSZAWA, d. 15.10 (td. wi.) 

Na wczorsjsrej g^ełdsie wrd^zawskiej 
płacono : 
löoLSt.Zj, — — 3.89 8.90 8.86 
1 Huât szt. • — — — 48.42 
100 łr. fraw.— __ ____ 35,10 
100 ff. szw. — “ 1TI.50
4:/i°/e listy unit. ziem, przed w. 62.25 
Akcje Banku Polskiego 158 00
_ — — — _ — — 160.00.

Na wczorajszej giełdzie wieczoru 
wej nieoficjalnej akcje stały—ia0u- 
■0; Hsty przedwojenne saatawne — 
rroczo; waluty i dtw.zy cboe — bu 
zmiany.

1 doi. St. Zj. A. P, —. . - 8.S8 
^/»% li»ty zast. ziem, przsdw. 62.00 
Akcje B<nku Pol.— — 159 50

Na wczorajszej giełdzie towarowo- 
zb /żuwoj płacono;
Pszenica — —• — — — 51,00 
Zyto — — — — — 39*00
Tęosm»cń — — <o.5O
Ku jby lniane —' — — — 47.00

> sposobienie — spokojse; — obro­
ty — mMa.
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««.n* Kostala ns doiywotne więzienie 
w klustorzti iunegu sgromadseni«.

Na całym oywilisoWanym św-eoiu 
itnieja prawo łowieckie, ustalające 
dla awierayny pewne okresy ochron* 
ne, w których nie wolno jej straek é 
łowić i t. p. Ma to na celu utrayma- 
nie swieraostanu, możność wycho­
wania uiatych, inacaej bowiem w 
bardao krótkim oiMie, nawet nass 
pospolity tając byłby równie raadki, 
jak żubr a pusaca litewskich.

Skoro w pewnych okresach zwie­
rzyny bić nie mośna, w innych nie 
wełno łapać pewnych gatunków ryb 
to wniosek prosty, te nie mołna tak- 
t i jeść w stanie świętym, a jedy­
nie w marynatach, korserwach i t, p, 
prsygötowanych i ryb i awiersyny 
bittj w osasie doawolonym.

Wystaroay jednak wejść w caa- 
sie ochronnym do pierwsaej lepszej 
większej restauracji i nucić okiem 
na kartę. Z całym cynismem kłu­
sownika wydrukowano na niej: w 
jecie sarna, saj^i kuropatwa a obeo*

tys. złotych. Takiego kurjosum z pew­
nością nie spotkamy w żadnym sa 
morzą’zie miejskim. j

Wadliwość naszego systemu po I 
datkowego jest znana. Dla wszyst- i 
kich jest oczywiste, że podatek obro- | 
towy rujnuje zupełnie drobne rze­
miosło i drobne kupiectwo, warstwy 
których podtrzymanie jest oczywistą 
koniecznością dla każdego zdrowo 
myślącego obywatela. A nasza Ra­
da Miejska, chociaż to przyznaje, 
jednakże uchwala swój dodatek do 
podatktu obrotowego, zwalając w ten 
sposób na barki rzemiosła i kupiec- 
twa jeden ciężar więcej i przyspie 
szając tern samem upadek tych 
stanów.

Albo takie faky: prezydent miasta 
przedkłada jakieś żądanie. Kliku rad­
nych dobitnie i rzeczowo wykazuje, 
że żądanie to jest nieuzasadnione. 
Wniosku p. Prezydenta nikt nie po­
piera. Przychodzi do głosowania 
i wniosek zostaje uchwalony. Czyżto 
nie komieźne? Wprost chciałoby s ę 
spytać, czy to głosowała gromada 
żywych ludzi, czy grupa manekinów 
bez mózgów, pochylając się za po­
ciągnięciem sznurka.

A bo W ciągu kilku długich po­
siedzeń uchwala się w końcu jakiś 
wn osek. Parę dni póź Hej ktoś odru 
chowo stawia wniosek o reasumpcję 
paprzedniej uchwały i wniosek zys­
kuje większość. Czy tak postępują 
ludzie dojrzali, czy naiwne dzieciaki?

Nic dziwnego, że w takiej sytu­
acji grupy demagogiczne używają 
sobie na całego. Doszło do tego, źe 
głównym przedmiotem troski naszego 
samoiządu stali się nie obywatele 
pracujący, lecz bezrobotni. Taka 
Rada dopuściła do „sukcesów4 go­
spodarki socjalistycznej, która bawi 
sie w dobroczyńcę z cudzej kieszeni, 
boć to pizecież bardzo łatwe, a efek­
towne.

Na tern tle wysuwa się wniosek 
zasadniczy: skład rady musi być ra-

z o r^ymyWAayob ias*. W 24-ym 
roku tycia ukazały się pierwsze sty- 
gmaty. Z postaci ukrzyżowanego 
Chrystusa spłynęła ku niej ogoiiti 
strzała, raniąc ją j*kgdyby uderza­
niem ossozepu. Działo się to w ro­
ku 1580, gdy Portugal)?, rodzimy j?j 
kraj, był» pod panowaniem H szpan;!.

Gdy Marj* ukońesyła lat 27 a sła­
wa jej stygmatów i oudów obeszła 
jut świat, została obrana przeoryszą 
w klasztorze Domioikanek. W rok 
później dnia 7 marca ukazały śię dal­
sze stygmaty: rany na rękach i no­
gach, 82 ciernistych ran na czole 
i rana od osz z°pu na lewym boku. 
Każdej środy i piątku z rany tej są­
czyła się krew. Podczas modlitwy 
w cel* unosiła się w powietrze a po­
stać jej otaczała wówczas świetlista 
aureola. Liczne cuda, pouo noter* 
jalnie stwierdzone, potęg jwały sławę 
jej świętości.

T*k upłynęło wicie lat. Póź jiej 
rodzić sę zaczęły wątpliwości oo dj 
autentyczności stygsaatów Marj\

Generalny zwierzchnik Dominika­
nów wezwany został do stwierdzenia 
jej ran. Było to w r. 1587-ym. Mar­
ja lictyła 31 lat. Z listu wystoso­
wanego przez władne do generalne­
go prz łotorego Domin.kanów, do­
wiadujemy się, te dnia 10 listopada 
dwaj zakonnicy, Ludwik de Granada 
i de Avaro wyznaczeni został, do 
obmywania stygmatów Marji, celem 
stwierdzenia, te nie są one „cyno­
brem an» iadoą inną fsrbą wym>*Io- 
ware*. Obmywanie trwało godzinę- 
czlery razy musiano je prz ry^ać 
z powodu bólu doznawanego pmz 
Marję. W następstwie tych prób 
Marja przez dwa dni nie mog^a ai- 
sz*ć rękami. Stygm ty jednak nie 
ustąrnły. Kilka mieś ęcy później, 
na wi sag 1588 roku, śaięciła Marja 
adm rylską banderę „Wielką Arma- 

! dęM, ową flotę, która Hiszpanom mu­
ła przynieść zwycięstwo nad Anlika*

■ mi. Flota zginęła podozss burzy 
Í morskiej, i rozpoczął się upadek hisz- 
I pańskiego panowania. W tym sa­

mym roku nowopowstała komisja
I zdemaskowała „świętą” jako oszust- 
I kę. Gruntowne obmyć’e ran wodą 

i mydłem rozwiało wszelkie wątpli­
wości. Stygmaty na rękach i nogach 
były wymalowane, rany na czule 
i boku zadała sobie notem. Aureoh 

i otaczająca jej postać wywołana by­
ła „za pomocą hmpy i lustra**. Nawet 
mniszki, w.elbiącc ją i wspó csuiące 
jej cii rpieniom, przy pierwszej „pró­
bie” obmywania, oświadczyły jedno­
głośnie, te przeorysza ich j««t c»ust­
ką. K-ra bjła c ętka, wyrok zapad! 
6-go grudnia 1588 roku, a ósmego 
grudnia podczas nabożeństwa w ka-

DZIENNIK PŁOCKI.

było: Nie rozpaczać i tyć tak, jak 
j najubotszy z panłjan. To też zor- 
\ ganizował akcję żywnościową i bu 
*' do wlaną, a potem naprawił zniizozo- 
I cą świątynię i wystawił nowe bu- 
; dynki parcjalne. Atoli przejścia do- 
Î tychcsMS iwe i tycie nieras o głodzie 
| i chłodzie szarpnęły jego zdrowiem.

Ostatnie dwa lata, wpadłszy w su- 
! eh o ty, przeważcie chorował, męcząc 
! się tena najbardziej, ii pracować jut 
i nie moie. Pragnął przeto wrócić do 

rodzinnego Maso w sza. Przywieziony 
j prr.ez brata do Płocka, w szpitalu 

poczuł s ę pozornie lepiej, nabrał 
przeto pewnej otuchy i mówił: ,Wi- 

* docenię pjwietrze ojczyste przywrs- 
ca mi zdrowie.” Bóg wszakże zrzą­
dził inac-ei. Znhdwie jedną dobę 
cieszył się ksiąds Henryk pobytem 
w Płocau, Nagły krwotok pozbawił 
go życia.

Był to kapłan wzorowy, Pohk, 
gjrąco m łojący Ojozyznę, w obejściu 
łagodny i unły, ptłen poświęcenia 
i bezinterrsowneśą'. Odisedł de Bi­
ga, zasilony Komuiją ścięta, po na­
grodę za trudy i zntje, jeden » tych 
cichych polskich rycerzy, co od wie­
ków dzierżą straż wiary katolickiej 
i polskości na wschodnim posterun­
ku. Tomate Ogortczylc.

Cud z Konnersreuth przed 350 laty
Od dtusszegu czasu obiegła świat •• 

wiadomość, te w miejscowości Kon- i 
nersreuth tyje niejaka Teresa Neu- 
mann, na ciele której pojawiają się 
krwawe znaki, odpowiadające ranom 
Chrystusa. Wiadomość ta zelektry­
zowała liczne rzesze chrześcijan.

Zjawisko poddane zostało badaniom 
tak uczonych, j k i władz duchow­
nych katolickich. Przed paru dola­
mi w Norymberdze odbyło się wiel­
kie zgromadzenie katolickie dla omó­
wienia rezultatów badań nad Teresą ’ 
Neumann. Arcybiskup dr. Hauck 
wystąpił s przemówieniem, wskazu­
jąc, iż krwawe stygmaty Teresy Neu­
mann zaciekawiają coraz więcej 
opinję put l czną świata katolickiego, 
która zadzje sob.e pytanie, osy są to 
zjawiska nadprzyrodzone.

Arcybiskup oświadczył, iż władze 
kościelne śledzą z uwagą wypadek 
Teresy Neumann i w stosownym 
czasie wydadzą orzeczenie, które wy- i 
magać będzie jednak dłuższego oraz Î 
gruntownego badania. Katolicy nie 
powinni rozstrzygać tej sprawy, do- 
pûki kościół nie wydr swego miaro­
dajnego orzeczenia.

Ciekawy opis analogicznego zja­
wiska podają sUw kroniki z przed 
350 lat. Zjawiska podobne wystąpi­
ły wówczas u pewnej mniszki w Li­
zbonie. Historja ta przedstawia się 
następująco:

Marja della Visitation pochodziła 
se szlacheckiej bezpańskiej rcdz;ny 
Meneses. Urodzona w r. 1556, w je­
denastym roku tycia wstąpiła do 
khsitoru Dominikanck w Lizbonie 
gdzie też w pięć lat później złożyła 
śluby zakonne. Pcdczas uroczysto­
ści tej, po raz pierwszy ukaztł się 
jej Chrystus i cd tej pory zzsłynęh

Czas ochronny dla zwierzyny.
, nie pstrąg, łosoś raki i t. p. 
! Na to nikt nie zwraca uwagi, 
’ chociaż władze, które nad zwierzyną 
j czuwają, wiedzieć chyba po winy, te 
I ani ten zając nie został przed dwoma 
i miesiącami zabity, ani pstrąg przed 
j miesiącem złowicny. Zachodzi więc 
j przestępstwo i winoy, w myśl usta­

wy, powinien być surowo ukarany.
Przyznać trzebi, że zwyczaj po­

dawania w restauracjach zwierzyny 
w czasie zr.kazanym, przywędrował 
do nas a Warszawy, gdzie praktyko­
wano to stale. Tolerowani« go jed­
nak doprowadziło do rozpowszech­
nienia w całej Polsce, a prócz tego 
znakomicie sprzyja rozwojowi kłu­
sownictwa. Tylko kłusownik dostar­
cza zwierzyny w czasie ochronnym.

Dlatego też władze nasze [pow n- 
ny ^przypomnieć sobie, te ustnwa n------- r— _______ ______ .. —
o ochronie zwierzyny broni jej nie- tedrze został ogłoszony. Mniszka ska* 
tylko w lasie, polu, czy w rzece, >----- —‘_ł* — J x------- Ł— •-«
lecz takte i na półmisku w restauracji. Í

dykalnie zmieniony. Do nowej Rady , 
muszą wejść nowi ludzie, o jle nie 
mają być popełniane nadal błędy, 
o ile ludność pracająca niema być 
doprowadzona do zupełnej ruiny, 
wskutek niedołęstwa Rady. Do no­
wej Rady muszą wejść ludzie ener­
giczni, zdecydowani, o wyraźnych 
i konkretnych zamiarach, ludzie bro­
niący sfer płacących podatki.

Nowo wybrana Rada musi powie 
dzieć: według stawu grobla, desć 
gospodarki ponad stan rujnuącej 
miasto, dość eksperymentów rady 
kalných i demagogicznych.

Aby to uzyskać musi pójść miesz­
czaństwo i właściciele nieruchomości 
zwartą grupą i uzyskać reprezentację 
czynnie broniącą ich interesów. 
1 jeżeli ie grupy nie będą myśleć 
o obronie swych interesów, a za­
miast tego dadzą się uwikłać w obro­
nę ambicji jednostek, o czem nas 
słuchy dochodzą, to w takim razie 
interesy tych jednostek będą świet­
ne, a całe te grupy będą niszczeć 
jak dotychczas—dzięki sobie samym,

M. Konarski.

NP WSCHODNIM PO5TERUN U
UtruymAúíe btnuu posiadania Pol­

ski na kresach wschodnich, »léty 
nie tyle od pogotowia wojennego oa- 
ł^go narodu, ile od ludsi, » torsy tam, 
w tiętaich nierai warunkach, pra­
cują dla polskości. Jednym s owych 
licsnych pionerów kultury polskiej 
na kresach był zmarły dnia 12 paź- 
daiernika roku bieżącego świętej pa­
mięci ksiądz Henryk Wetmsński, 
brat znanego w Płocku księdza Leo­
ns, profesora semin»rjum Duchowne­
go. Urodsony 1889 roku w Żuro­
minie, podczas wojny ukcńcsyi se­
minarium w Żytomierzu i po wy­
święceniu na kapłana, zostři wikariu­
szem w Zwii-hlu, obecnie za kordo­
nem bolszewickie. U ętuie tam prze­
chodził chwile ów młody wikary, 
i jako Polak, i jako kapłan: ograbio­
ny przez bolszewików, v’ypçdsony 
z domu, przez trzy m esiące sypiał 
w nieop»hnym kościele, dwukrotnie 
skazywano go ni śmierć i prowadza­
no „pod stienku,” Pomimo niepo 
Kojów i terroru, nie opuścił poste­
runku, pozostał na miejscu. Przenie­
siony potem do parafji Pr&ewalskiej 
pod Kowlem, jut w granicach Rze­
czypospolitej, na stanowisko probosz 
osa, zastał tam ruiny, spustossenie, 
nędzę i głód. Warunki były ciężkie. 
AD dewizą tyci« zmarłego kapłana

Przed wyborami
Sytuacja przedwyborcza w naszem 

mieście weszła stadjum końcowe. 
Za dwa tygodnie, 28 b. m. upływa 
ostateczny termin składania list kan­
dydatów. W ciągu tych dwuch ty­
godni opinja społeczna naszego mia­
sta musi się .ostatecznie skrystalizo­
wać. Musi zapaść decyzja, jakie gru 
py wystąpią do wyborów, a w związ­
ku z tern, jak będzie wyglądał nasz 
przyszły samorząd miasta. Społeczeń­
stwo płockie musi zdać egzamin ze 
swej dojrzałości politycznej, ma wy­
kazać, że dojrzało do tego, że może 
się i potrafi dobrze sumo rządzić.

W związku z tern wysuwają się 
najrozmaitsze koncepcje* Jedni pod­
noszą konieczność wprowadzenia jak 
na większej ,; Jlości ludzi fachowych, ! 
inni żądają reprezentacji swych inte­
resów, są głosy, które mówią, że je­
żeli poprzednia Rada Miejska zabag- 
niła naszą gospodarkę, to należy wy­
brać ją z powrotem, aby to naprawi 
ła i t p. Na tle tej sytuacji pragnie 
my rzucić tu parę uwag zasadniczych.

Klika ubiegłych lat upłynęło pod 
znakiem kryzysu gospodarczego w 
calem państwie, co odbiło się też 
i na naszem mieście. Zastój budów- 
lany, kryzys w handlu i w rzemiośle, 
zwyżka kosztów utrzymania, bezro­
bocie — oto zjawiska, które każde­
mu rzucić muszą się w oczy i które 
każdy z nas odczul. W ciągu tego 
czasu nie pobudowano u nas nowych 
domów, nie powstały żadne poważ­
niejsze placówki handlowe, czy prze 
myślowe, a więc innemi słowy, nie 
powstały żadne .nowe źródła docho 
dów ludności nilasta, przeciwnie, te 
które były znucznie się obniżyły. 
A tymczasem w ciągu tychże lat wi­
dzimy, że budżet miasta |stale wzra­
sta, a zwyżka ta dochodzi do 50 proc, 
jeśli porównamy budżet bieżący z bud* , 
żetem z przed dwóch lat Dyshar- 
monja pomiędzy zamożnością miesz 
kańców, a wydatkami miasta jest 
oczywista, u nawet rażąca. ‘

Samorząd Płocka prowadyi gos i 
podarkę bezwarunkowo ponad stan. ? 
Po wojnie miasto utraciło szereg po 
waznycn źródeł swoich dochodów. 
Dawniej był tu urząd gubernjalny, 
oraz kilka pułków wojska. Od nich 
płynął wcale przyzwoity strumień pie­
niędzy do kieszeni mieszkańców. 
Obecnie to ustało. Zastanówmy się 
jakie są źródła, z których dziś mia 
sto żyje? Rzemieślnicy, kupcy, prze- j 
ważnie drobni, nauczycielstwo, urzęd- | 
nicy i ci, którzy trzymają na stan- i 
cjach młodzież szkolną z prowincji. 
To co zarabiają ludzie z tych zawo- i 
dów stanowi główny dochód miasta, 
z którego ono ma żyć. A wiadomo 
chyba każdemu, że wszystkie te za 
wody są dzisiaj biedne i ludzie nale­
żący do nich, muszą poważnie ogra 
niczać swe potrzeby. Ogólny więc 
dochód mieszkańców Płocka poważ­
nie się zmniejszył, a tymczasem po­
trzeby samorządu rosną zastraszają 
co. 1 tu właśnie Wylania się ta rze­
czywistość, że miasto nasze żyje po­
nad stan. A wiadomo, że każdy kto 
prowadzi taki sposób żyda, musi prę

I dzej, czy później do ść do miny. I do 
tego zdążamy nieuchronnie

Kto jest autorem 1 winowajcą te- 
g ? Oczywiście, ustępującą Rada 
Miejska. Ona i tylko ona! Człon­
kowie Rady, wybrani przez mieszkań­
ców po to, aby bronili ich interesów 
nie wypełni poruczonego im zadania, 
przeciwnie, dopuścili do znacznego 
zwiększenia ciężarów podatkowych.

Zrozumiałem jest dla każdego, że 
władza wykonawcza samorządu miej 
skiego. Magistrat, chciałaby gospoda­
rować jak najwygodniej i najefektow 
niej. W tym celu śrubuje budżet 
miasta w górę Ale właśnie na to 
jest Rada M’ejska, aby na te usiło­
wania nałożyć hamulec i sprowadza­
jąc je do ram normalnych, sharmo- 
nizować je z możnościami płatnicze 
ml mieszkańców. Tymczasem jak 
postąpiła obecna Rada Miejska? Na 
wiosnę r. b. Magistrat przedłożył bud 
żet, będąc oczywiście przygotowany 
na to, że Rada go zmniejszy. Tym­
czasem Rada Miejska nie tylko, że 
nie zmniejszyła budżetu, lecz prze­
ciwnie powiększyła go jeszcze o 100
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SALETRA CHILIJSKA

hy-

Wschód słońca 5.50
Zachód słońca 5.60

Dziś> Jadwigi.
Jutro: Wincentego.

16.10. o g. 4:15. »Małżeństwo Loli"
16.10. o godz. 8-15 „Fura Słowy"

Zebrania
16.10. o godz. 1 po poł zebranie

Z Teatru Płockiego.
odbędzie się pierwsze przed'

Ploc- 
O

cię
10) Miiiohejmer—Oj J.wie,

PflŻD lEiniH

15
SOBOTA

cm.
CiM

wiadomski — Ne swatała mi 
swatka; 
Janie.

można rsecz piękną i wysoce poiy- j 
teczną. Cena egzempUna zł 1.20, ' 
a w w prenumeracie rocznej zł 1 00. * 

Adres redrko^i i administraci :
Płock, Sienkiewicza 8 m. 10. Tel, 164, 
Kont? P. K. O, 639909-

Klisze wynoiiałaLit. Art. W. Głów* , 
szewskiego w Warszawie, druk 
kie Zsktady Giaf-oane, sp. z 
(Kolegjafna, 8) w Płocku.

Drżyjcie Rleehluje !
Władze stařošróskie ntlożyły 

bezwzględny 2 - tygodniowy areszt 
i 300 a siotyoh kary na L^pora Kil- 
bert.% włfeścioiela domu przy ulicy 
Tumskiej pod numerem 14-ym, który 
lak opuś ;il swą posesję, tak kkce- 
watył nakazy policyjne, te dom jego 
groził niebezpieczeństwem tycia lo­
katorom.

Na dozorcę tej posesji K. Jed­
wabnego, nałożono karę 5 duí are situ.

■ Drżyjcie więc n echluje, bo i was 
to łatwo spotkań może!

. Dodać trzeba, le p. Lejzor jest
■ całowietiem zamożnym i łatwo mógł* 
! by spełnić nakazy policyjne.

I
Priejedbanie staruszki.

Dnia 12 10 r. b. o g. 16 na szo­
sie Bodsanów—-Wyssogród, niejacy 

: Józef Grabowski i Jan Makowski, 
! zamieszkali we ws; Garwolcwo, gm. 
j Salce pow. Płońskiego, przejechali 
I wozem staruszkę, Agnieszkę Dzięgie- 
: lewską, lat 90, mieszkankę wsi Chod- 

kowo, gm. Mąkohn tut. powiatu, 
której koło wozu złamało nogę a sa­
ma staruszka uległa ciężkiemu po* 
tłuczeniu. Odwieziona do szpital*

Oyżis- neuny w aptekach.
Orli asciy dylar apiski Betle’a.
Rprsfc* 6’yasa ad 7 wleozór da 9-sJ rw*.

Czytslnia parafialna.
Czytelnia parafialna otwarta od 5—7-ej 

wieczorem.
STAN W00Y. 

Wlała.
Kraków 13 iO — 235 ub 4 cm.
Zawichost 31.10 plus 127 ub 6 i 
Warszawa 31.10 plus 147 ub 6 
Płock 15.10 plusUS ub 2 cm.

temper wody 8.2
Big.

Wyszków 15.10 — 13 ub 1 cm.
Narew,

Pułtusk 15.10 plus 35 pb 2 cm.

Repertuar Teatru Płockiego.
Sobota 15.10.0 4:15. „Wierna Kochanka".
Sobota 15,10. o godz. 8:15. Premiere! „Fu­

ra Słomy" przezabawna komedia w 3 
aktach Z- Kaweckiego.

Niedziela
Niedziela

Dziś odbędzie się pierwsse przed- 
stawienie chkawej komedii polskiej 
Zygmunta Kaweckiego »Fura słomy”. 
Dyrekcja daje czwartą z rzędu situ | 
kę autora pilskiego, gdyż ehce dać 
poznać publiczności Płockiej jaknsj- 
więoej setuk repertuaru ojczystego. 
Wystawa supsłnie nowa, meble, dy­
wany, obrazy, według specjalnych 
wzorów. Tualety p. Etfy Wodziń­
skiej, która odtwarza główną postać 
kobiecą, pani Toboli» sprowadzono 
t Warszawy, obuwie z*ś od p. Lesz­
czyńskiego. Główną pestsć męską 
radcy Toboli, gra p. R. Wasilewski, 
który jednocześnie sztukę reżyseruje.

Pezostałe role znajdą świetnych 
odtwó ców w p. S. Kwaskowskim 
i M. Koriyrkiewinzu.

Na premierę pozostała już nie­
widka ilość biletów.

Jfe 9 „Mletlęcznilri lllaitrowansyo.”
Mimo trudnych warunków wy- 

diiwnicsych, z jakiemi walczą dziś 
wszystkie nieomal pisma artystycz­
no - literackie, redakcja wychodzące- 
go w Płocku pod kierownictwem pa­
na K )□ stad ego Bolesty-Modlińskiego 
„Mieś ęcznika (ilustrowanego” — do- 

, łożyła starań, »by wyrównać opóż-
• nienia, powstałe wskutek martwego 
' sezonu letniego i puściła w świat

już numer d»iew’ąty sa miesiąc wrze­
sień r. b.

Przyznać trzeba, że numer ten 

; technicznego, jak i doboru treści, 
Î staje na wysokim poziomie pirm 

illustro wanych, a spełniając waż le 
zadacie jednoczenia ■ przeglądu wy­
siłków religijnych, tpołeoznych, arty-

• stycznych, gospodarczych i literac­
kich, na szerokim terenie kilkunastu 
powiatów — przynosi treść napraw-

’ dę zaciekawiającą, a ubrarą w wy­
tworną szatę wydawniczą.

I Na ozele numeru znajdujemy spe- 
' cjalny wywiad „Miesięcznika (Ilustro­

wanego” pod tytuł ,m „Prezydent 
RiecsypospcLtej Polskiej, Profesor < 
Doktór Ignacy Mościcki o Płocku 
i Ziemi Płockiej” (z illustracją). Na- J 
stępnie wobec tego, że numer po- [ 
święcony jest Rypinowi i powiatowi 
Rypińskiemu, znajdujemy żywo na­
pisany artykuł pod tytułem „Rypin « 
dawniej a dziś” (z illustracją) i arty- , 
kuł „Życie Społeczne w Rypinie“ ' 
z czterema podobiznami wybitych . 
tamtejszych działaczy (Burmistrz Bu- j 
dzznowski, były starosta inżynier 
Gzjzler, ks’ądz kanonik St. Gogolew- | 
ski, rejent W. Źochcwski i dyrektor 
Z. Chojnowzk’).

Dalej znajdujemy dwa popisy lite- ! 
rackie młodych autorów miejscowych: 
szkic „Urwisy“ o. M. P. — piozą 
i „Romantyzm XX wieku“ wierszem 
p. 8. Them.

Następnie „Roistrzygnięcie Tur­
nieju Poetyckiego*, „Porady Grzfc- 
logiczne*, dokończenie noweli p. t. 
„Cud“, rzeczowy artykuł „Z dz.ałal- 
neści Sejmiku Rypińskiego” redakto­
ra K- B. M. z 5 illusirucjami, „Naj­
ważniejsze wydarzenia w kraju i za­
granicą*, „Z półek księgarskich*, 
szczegółowy opis największej w by­
łej Kongresówce „Mleczarni Parowej 
Spółdzielczej „R o t r” w Rypinie^ 
z 3 ilustracjami, ciekawy dział nRol­
nictwo — HodowlaOgrodnictwo*, 
”Verba Veritaü* — Humor •—Satyra 
i Ironja z primai bawnym wierszykiem 
p. Kamo r. t. „Ach ten Rypin, co 
wyprawia!” i wreszcie dti»ł p. t. 
„Przemysł — H^ndl — Rzemiosło', 
niezbędny do przejrzenia dla każdego 
kupca, rzemieślnika, hi radiowca, p^ze- 
mysłowna a takie spółdzielcy.

Numerem tym „Miesięcznik* do­
wiódł, że i na prowincji pisy dobrej 
woli, umiejętności i pfzey» »tworzyć

OFIARY.
Na L. 0. P. P. - w rocznicę śiniei- 

ci ukochanego syna ś. p. Bolesława, 
składa Teresa Kalinowska zł. 10.

Na Z. 0. K Z.—ïkmizat biletu ns 
bal, składają Eug. Płoscy zX 10.

Kcha Płockie
KALENDARZYK.

37.00 
48.00 

36 00 37.00 
33 00 34 00 

10 00 
6.00 
8 00
2 40
3 00 
1.75 
3.10
3 00 
4.00 
4.20 
1.8Ö 
5.20 
0 90 
0.8» 
0.58
4 00
2.50 
1.00 
0.25 
2.40 
3.00 

3,00 7.00 
3 00 5.00 

8.00 12.03 
8 00 12.00

0.15 
0.20 
0.20 
0.62 
0.95 
1.00 
0.V0

meteorologiczny, go-

Przerwa.
Nad program i komunikaty.
„KadjokroniKR"
Przegląd wydawnictw perjo

„Hymny" Kasprowicza-

Niedziela 16.10. o godz. 1 po poł. zebranie 
Zw. Lud. Nar. w Pł. Iowie Rnlniczem 
(Kościuszki, 8).

Niedziela 16.10 o g. 4-ej po poł. zebranie 
dyskusyjne na temat pianu regulacyjnego 
m. Płocka w sali Rady Miejskiej (Gmach 
Ratusza—Stary Rynek).

Niedziela 16.10. o godz. 3-ej Uroczystość 
zamknięcia sezonu wioślarskiego na 
Przystani T-wa a potem w lokalu włas­
nym (Kolegjalna 8).

Wieczór Sportowy.
Niedziela 23.XI. „Wieczór Sportowy" Ko­

la Sportowego 4-go pułku Strzelców Kon­
nych w krytej Ujeżdżalni przy koszarach 
4-go pułku S. K.

Konceity.
Niedziela 16.10 o gódz. 12 m. 15 po poł. 

Poranek P. T. M. — Recital Pani L. 
Brusendorffowej w O. T. Rolmczem 
(Kościuszki, 8).

Radjo—koncerty.
Program na 15 października 1927 roku. 
12.00. Sygnał czasu, komunikat lotnlczo- 

meteorologiczny, komunikaty „P.A.T.". 
nad program.

15.00. Komunikat 
tspodarczy, kom. P- A. T., nadprogram.

15.W-16,2ö. " 
16.25 — 16.40. 
1640—17.05.
17.15— 17.20.

dycznycłi
17.20 -17.45.
17.45. Konct-rt popołudniowy, 
19.U0 —19,15. Komunikat rolniczy.
19.15— 19.35 Rozmaitości.
10.35.- 0.00. Odczyt p. t„Nauczanje 

gjeny od lat najmłodszych".
20.30. Koncert wieczorny.
22.00. Sygnał czasu, komunikaty policji, 

komunikat lotniczo -meteorologiczny, ko­
munikaty „P. A. T.", nad program.

22.30—23.30. Transmisja muzyki tanecznej

U pian regulacyjny.
Towawyitwo Techuiutao w Płoc­

ku prosi oałenków o przybycie dola 
16.10 o g. 4 ej pepoł. na zebranie 
w sprawie przyszłego planu regula­
cyjnego m. Płocka, Zebranie odbę­
dzie się na sali Rady Miejskiej„ z na­
stępującym porządkiem dziennym:

1) Słowo wstępne,
2) Płock w pi se sil oś ci, rbeeny 

i przyszły.
3) Dyskusja.
4) Wnioski.
W dyskusji wezmą udtiał Człon ■ 

ko wie Warszawskiego Towarzystwa 
Urbanistów. Wstęp na zebranie 
wolny.

Byłoby wskazauem, ażeby oby­
watele, a w sauiególnośoi pp. Radni, 
Ciłonkowie Towarzystwa Technik 
aego i Komisji Plantacyjnej Płocka, 
waięli liczny Udział.

Poraiik Muzyczny,
Jutra, w niedzielę, o g. 12 m. li, 

w sali Tow. RoLnoiego, odbędzie 
się poranek muzyczny, i udziałem 
prof. Luoyny Brusendorłfawej. Poni­
żej pedajemy progiam poranku.

Część I. 1) Scarlatti—Ü cesiate 
di piagermi; 2) Paisiello — Chi vael 
la ungareliit; 3) Porgolesi — Se tu 
m’ann; 4) Maniai—Pla.sir d’am-jur.

Część II. 5) Samt Säens — Arja 
rap. Samson i Dabi*; 6) Bamberg— 
Il ni ge.

Część III. 7) Chupin—Żal; 8) Z* 
remba—Choć oie mam pól; 9) Nie-

Zamlnięcln sezonu wioślarskiego
W niedzielę nadchodzącą o godz. 

3 ej popol odbędzie się uroczyste 
zamknięcie sezonu wioślarskiego na 
przystani Towarzystw.

Po opuszczeniu flagi dalszy ciąg 
uroczystości mleć będzie miejsce w 
lokalu zimowym Towarzystwa w Ho­
telu Polskim.
Zjazd Straty pożarnych powiatu płoc- 

kioqi.
Ostatnie zebranie w Starostwie , 

Zarządu Okręgowego Stowarzyszeń 
Straży Pożarnych powiatu Płockiego 
postanowiło odbyć Zjazd ogólny w 
Płocku na wiosnę przyszłego roku 
1928

Przymusowa lądowania.
Na polach Mąkowa gm. Brwllno 

wyląd wal przymusowo z braku ben­
zyny samolot systemu „Heriót* w dn. 
12 b. ni około godz. 3 ej popel.

Splanowanie przez porucznika 
pilota Madzeńskiego odbyło się bez 
wypadku.
Nowy inspektor samorządowy na pow. 

płocki
Inspektorem samorządowym na powiat 
płocki mianowany został p. Tomasz 
Mlllak, który z dniem 1 listopada roz­
poczyna swe urzędowanie.
Ujęcie * lększaj ilości fałszywych bank­

notów.
Düia 13 ptźdc, około godt. 18 

doniosła p. p. Józefa Karasiowioa 
lamiestkała w Płocku pisy ułioy 
Płuńikiej p. n. 9, że zgłosił się do 
jej owooarn» w celu kupna n ejiki 
Jan Ssczepanowski, który dawał jej 
fałaty we 5 zlot. Badany Ssoaepanow 
ski twierdził, że posiadał tylko te 
ó złotych. Przeprowadzone docho­
dzenie i poszukiwanie w miesskaniu 
przy ulicy Kośoiusiki p. n- 12 dopro­
wadziło do znalesienia w marynarce 
wymienionego jeszcze 45 słot, w fał­
szywych banknotach 5 sł. Szozepa- 
Dowszi tłomaczy się, se falsyfikaty 
znalazł,, Dochodzenie prowadzi Wy­
dział Sb dozy w Płocku.

Systematyczna krauzisź.
Policja płocka dowiedziała się 

o syaśL, jsatycznej kradzieży Fśoi cu­
krowych z pola p. Stan. Okińskiego, 
i ujawniła sprawcę kradzieży, za­
mieszkałego w Płocku przy ul. Do­
brzyńskiej p. u. 44 i ujawniła sprawcę 
kradcieży.

Ceny Ryakows.
W dniu wczotajszym płacono na tar­

gu w Płocku ceny następujące: 
Żyto 100 kg. — - 
Pszenica — — - 
Jęoymicń — — - 
Owies— — — - 
Kartofle 103 klg. - 
Słoma — — — - 
Siano — — — - 
M;ęw woł. 1 kg 

n wieprsowe — 
Cielęcina — — - 
Sjh?o— — — ■ 
Szynk a — — 
Słonina — — 
Sadło — - — 
Łój jadalny wolowy 
Masło — — — 
Ser świeży — 
Mąka pszenna —

„ żytnia —
Ryby 1 gat. —
Ryby H gat, —
Ryby III gat. —
Mleko 1 litr. — 
Śmietana 1 l’tr — 
Jaja mendel —
Kura ztuka —»
Kacski sztuka — 
Gęsi sztuka — 
Idyki — — —

Marchew kilo —
; Pietruszka „ —•

Kasza ięuzm.
„ gryczana —
„ jaglana —

Drzewo 1 pud —
Przy niedostalecznej funkcji przewo­

du pokarmowego, katarze żołądka i ki­
szek. opucblinie i stanach zapalnych kiszki 
grubej, skłonności do zapalenia ślepej kiszki 
naturalna woda gorzka „Franciszka Józefa" 
szybko usuwa objawy zastoinowe i bóle 
w podbrzuszu. Wieloletnie doświadczenia 
szpitalne wskazują, że stosowanie wody 
Franciszka - Józefa doskonale reguluje 
funkcje przewodu pokarmowego. Zadać 
w aptekach i ärogerjach.

staniała
i znajduje s’ę w sprzedaży w Syndykatach Rolniczych, 

Stowarzyszeniach Rolniczo Handlowych oraz 
w składach Nawozów Sztucznych.

i 
-y- I tluoseniu. udwiesiona uq sspittis 

»równo pod wsg ędeo; wykonania | Trójcy w Płocku rinarła.

Straty ud pożaru.
Jak się dp w iadujemy, straty, któ­

re wyrsąds.i pożar w Winnicy u go- 
spodaiKA FrancisAa Korzeniewskie­
go wynoszą około 10.000 sl

Łcha merdeutwa widłami.
Jak się dowiadujemy, Aleksy 

Pankowski aostał s&bity w sprsecsce 
me prie» żadnego krewnego, ale 
pries o>obę lupełaie obcą, niejakie­
go Piotr* Gołębiowskiego, który 
trzykrotnym pchnięciem wideł sadał 
cios śmiertelny Pankowskiemu. Mi­
mo beiwłocinego ratunku lekarskie­
go, Aleksy Pankowski i otrzyma 
oych ran lakeńoiył życie w sspitalu 
św. Trójcy, osierocając tonę i dwoj­
giem dsieci.
Wybuch kHchaiikl oberwał mu 8 palce 

u ręki.
Dnia 11.10 27 r. o godz. 11 w 

budce tekf jnicinej, należącej do cu­
krowni Burowiczki, a icajdującej i ę 
na linji kolejki wąskotorowej w 
Ghunie, gm. R^goiino pow. Płockie­
go, w ozasie roipalaui* cgma eksplo 
dowala kuchnia, skutkiem eiego ro­
botnik Antoni Wojzowski, l<t 49 u- 
legł wypadkowi oberwania 3 ch pal- 

i cy u lewej ręki oraz obrażeń twarzy 
i piersi. Wojkowski został umiess- 
esony w Sspitalu św. Ttójoy w Płoc­
ku. Dochodzenie prowadzi Post, P, 

i P. w ihrowiczkach.
Ki adzlsż garderoby.

We wsi Gawłówek, gm. Modzele 
powiatu Płońskiego na szkodę gospo 
darza Stanisława Szymańskiego nie- | Kapusta świata główka 
znani sprawcy skradii garderoby i do ‘ 
mowizny na poważną sumę 1500 zl. 
Śledztwo w toku

Poślij dom
ow

ników
, aby spraw

dzm czy są na nsciei
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ELEKTRO - RflDJOTECHNIKH 

WIKTOR MICHALSKI
Płock Sienkiewicza 12, dom Stowarzyszenia „Zgoda* TeL 145

ZAKŁAD KRAWIECKI
Płock Grodzka £4, Tel. 5'91’.

na sezon bieżący poleca: palta, garnitury |wizytowe 
podług najnowszych fasonów. Krój pierwszorzędny.

ZDOLNY SZOFER MH BYT ZAPEWNIONY!

Tysiące kierowców ukończyło najstarsze w stolicy, renomowane 

mm in» h. ziz

mmmmm Warszawa, Jerozolimska 27. mmmm 
Zapisy, wykłady, jazdy — codziennie. Nowe maszyny szkolne. 
Opieka nad przyjezdnymi — Pomieszczenia dla zamiejscowych.

NIECH SZANOWNA PANI UŻYWA JEDYNIE 
MYDŁA JELEN SCHICHT 

gdyż jest ono nie tylko gwarantowanie czyste, ale 
przedewszystkiem tanie dzięki swej wydajności. Każ 
da gospodyni, dbala o czystość i całość bielizny, 
używa tylko znanego na całym świecie MYDŁA 
JElEN|SCH1CHT„ Pioszę wystrzegać się" fâhyfï- 

t katów i zwracać uwagę*na markę

DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH’!,

Od piątku 14 X premiera. Najmiększy monumentalny film świata

SODOMA I GOMORA
w 2 ch seriach razem 1 sza seria »GRZECH“ li ga se rja UKARA” w rolach głów­
nych LUCY DORAINE 1 MICHAŁ VARKONYJ. Niezrównana technika i wystawa. 
Zniszczenie Sodomy i Gomory, Czasy biblijne. UWAGA: W sobotę i w niedzielę 

w godzinach popołudniowych specjalny program dla Młodzieży.

SF1MKS
leden^z największych filmów świata 

obdarzony złotym medalem

10 aktów walki dwojga serc miotanycht burzą’iycia 
w rolach głównych: NITA NALDI IŁ IWAN PIO- 

TROWicz.|g^;w^^^
Początek od godz 5 pp. w niedzielę’cd‘godzi3-e|.

Redaktor i wydawca: Ml«»ysław KaaarakL

OGŁOSZENIE.
Urząd Skarbowy Podat 

ków i Opłat Skarbowych po- 
daje do publicznej wiadomoś­
ci, że w dniu 21 październi­
ka r. b, o godzinie 10 rano 
W gmachu Urzędu Skarbowe- 
go odbędzie się licytacja, 
blachy cynkowej — cena Wy 
wolawcza 45 groszy za kilo 
gram, pompy żelaznej — ce 
na wywoławcza 10U zł.

Powyższe przedmioty przej­
rzeć można w godzinach urzę­
dowych na miejscu.

Płock, dnia 6.X 1927 r.
Urząd Skarbowy.

DROBNE

Otenagrafji wyucza listownie naj- 
w doskonalej: Instytut Stenogra­
ficzny — Warszawa, Krucza 26. 
Żądajcie prospektów. 711

Traiitport 4wl4 bekonowych edcho- 
* dzi ze ete'ijl Radziwie w środę 

dnia 19 b. m. Zgłoszenia przyjmuje 
Sekretariat Okr. Tow. Ru niczego, 
ul. Kościuszki 8. 744

7gubione książeczkę wojskową 
wydaną przez P. K. U. Płock 

na imię Juna Adamkiewicza rocz­
nik 1899, mieszkańca Ogorzelic 
gm. Zągoty pow. płockiego. 746

Zgubiono książeczkę, wojskową 
wydaną przez P. k. U. Płock 

na miie Józefa Kostrzewy rocznik 
1897 zam. we wsi Wyszyno gm, 
Brwilnu pow. płockiego. 745

7 gubiono książeczkę wojskową 
** wydaną przez P. K U. Płock 
na imię Stanisława Mielczarka 
rocznik ’ 1896, mieszkańca w s i 
Trzepowo gm. Brwilno, 747

«T STÓ J
Nie odwlekaj sw^go szczęśclal Wstąp na chwilę do 
szczęśliwej kolektury Polskiej Löter,! Państwowej

JULIUSZA KARSKIEGO
Płock, ul Dominikańska Nr. 3 m. 4, Telefon 208 

Wybietz sam sobie numer losu do 16-ej Loterji, 
a fortuna Ci się uśmiechnie! Możesz wygrać 
650,000 zł. lub jedną z wielkiej liczby dużych 
i średnich wygranych, których ilościowo w 16-ej 
Loterji znacznie przybyło. Co drugi los wygrywa 
Szansa do wygrania olbrzymia, tylko za 10 zł. grać 
można przez wszystkie 5 klas a mianowicie:

do klasy II
. „ III
„ „ IV
„ - V

Wygrywający stawkę 
w kl. 1 otrzymuje 1} R Ř il łft losDUNI ■

W ten sposób do wszystkich 5 klas 1 los kosztuje 40 zł. 
n » n a „ 71 •» « 20 „

n » » » « 7< Jt w 10 »
Darmo tabele wygranych przeglądać można cały dzień 
bez przerwy od 9 ej do 19-ei godziny. Wypłacam 
wygrane wszystkie, a także i zamiejscowych kolektur 
i zamieniam na świeże bilety do Lej klasy. 
Cąguienie l ej klasy 10 i 11 listopada Kolektura ra­
dzi wcześniej nabywać losy, gdyż ma tylko ograniczo­
ną ilość takowych. O wygranych zawiadamia i na żąda­
nie natychmiast wypłaca i zamienia na inne numery.

■MM Pamiętaj! że mmm 
..Kupno losu z mej kolektury 
Spędza graczom z czoła chmury " 
Kolektura czynna od godziny 9-ej 
do 12 ej i od 14 ej do 19 ej w. 
Rachunek Banku Handlowego 

307, P. K O 6J599.

Druk: Piackle Zakłady Graficzne. Sp. i »Sr aifo Plack. Knies;«'na, 8, Tel 18Ti

01616312


